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Miejsce i czas wydarzeń Lublin, okres powojenny

Słowa kluczowe Lublin, Hochman Icek, Hochman Genowefa, Hochman
Irena, Wajsbrot Morris, Motozbyt, ulica Lubartowska, ulica
Wodopojna, Żydzi, życie codzienne, stosunki polsko-
żydowskie, TSKŻ, społeczność żydowska w Lublinie w
latach powojennych, religijność rodziców, ulica Lubartowska
14, dzieciństwo, dom rodzinny przy ulicy Lubartowskiej,
Wrocław

 
Przyjazd do Lublina po wojnie i najważniejsze wspomnienia z okresu
dzieciństwa
Myśmy przyjechali  ze  Związku Radzieckiego do Wrocławia  i  po bardzo krótkim
okresie pobytu we Wrocławiu tata postanowił  wrócić do Lublina.  Pojechał  sam i
ściągnął nas, chyba po pół roku przyjechaliśmy do Lublina. Mam takie przebłyski z
tego wczesnego okresu. Pamiętam [uroczystość na Majdanku], bo jechaliśmy wtedy
taksówką z panem [Marianem] Wajsbrotem, [który]  pozwolił  mi  siedzieć na jego
kolanach i  trzymać kierownicę,  było  to  dla  mnie  wielkie  wydarzenie.  Pamiętam
również moje podwórko na Lubartowskiej pod numerem czternastym. To był jakby
mój drugi dom, bo wszystko działo się na podwórku już od wczesnego dzieciństwa.
Lubiłem przesiadywać w kabinie ciężarówki, która była parkowana na podwórku, tam
były jakieś magazyny firmy „Motozbyt”. Przesiadywałem ze strażnikiem w tej kabinie.
Pamiętam też, jak byłem disc jockeyem na zabawie tanecznej na Lubartowskiej, dla
tej samej firmy. Zmieniałem płyty, takie na 78 obrotów, nastawiałem zawsze swoją
ulubioną płytę, to był foxtrot [Mieczysława] Fogga „Narty, narty”, zresztą do dzisiaj ją
gram, tylko w moim wykonaniu.
[Do Lublina] tata najpierw przyjechał w [19]46 roku, a potem myśmy przyjechali w
[19]47. Siostra urodziła się w [19]48 w Lublinie już, Irenka.
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